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Wielkiego X i ę s ł n a

P O Z K A Ń S K I E  G O.
Nakładem D rukarni Nadwornej IP. Dekero i  Spółki. — R edaktor: A .  H(l»lllOir»kl,

1 4 $. W e W to rek  dnia 22. C zerw ca . 1841.
Wiadomości krajowe.
Z B e r l i n a ,  dnia 18. Czerwca. 

Uepegza telegraficzna.
Z M a g d e b u r g a ,  dnia 17- Czerwca, o 4 | .  

— JJ .  KK. MM. Król i Królowa dzisiaj po 
południu o pół do 3. godziny yy pożądanem 
zdrowiu tu przybyli.

Wiadomości zagraniczne.
R o s s y  a.

Z P e t e r s b u r g a ,  dnia 26. Maja.
22. Maja położony tu i poświęcony został 

kamień węgielny olbrzymiego mostu, budują­
cego się na miejscu dawnego Aniczkowskiego 
i zajmującego szerokość całej Perspektywy. 
Podług wyrachowali budowa ta ukończona 
będzie 7 Listopada bieżącego roku.

Umarła tu 23. Maja w  głębokićj starości 
xiężna Tatjana Jusupow , z domu Engelhardt, 
siostrzenica sławnego zięcia Potemkina Tau- 
ryckiego. Długi żywot tćj pani oznaczony 
był rzadką dobroczynnością.

Minister Skarbu, Generał piechoty hrabia 
Kankrin otrzymał od N. Pana urlop za grani­
cę w  tym roku dla poratowania zdrowia. 
Przez czas nieobecności, na zasadzie ogólnych

prawideł, wydziałami składającćmi Minister­
stwo zarządzać ma Towarzysz Ministra, Se­
nator, Tajny Etadzca W ronczenko, który z  
tegoż tytułu zasiadać też będzie w  1 Departa­
mencie Rządzącego Senatu.

F r a n c y  a.
Z P a r y ż a ,  dnia 12. Czerwca.

Dowiadujemy się dziś o depeszy telegrafi­
cznej, wyprawionej w  niedzielę do Margrabi 
Dalmacyi. Wyjaśnienia te są zaprawdę podo­
bnie jsze do praw dy, niż wszystko, co tylko 
W  dyplomatycznych towarzystwach o tym 
przedmiocie rozgłaszano. Depesza ta nie ofia­
rowała podobno Margrabi urzędu poselskiego 
w  Wiedniu, tylko jego samego tu powołała, 
a to na żądanie jego ojca. Stary Marszałek 
bow iem  dnia tego w  istocie ino cno zachoro­
w a ł,  a w  takim razie syn naturalnie jest jego 
głównym doradzcą i główną pomocą w  wszy­
stkich politycznych trudnościach. Teraz zaś 
powiadają tu za rzecz p ew n ą , iż Margrabia 
Dalmacyi będzie następcą Pana Saint-Ąułaira 
W W iedniu , ale urząd ten już przed ostatnićm 
ministeryalnćm przesileniu dla niego przezna­
czono, a gdyby go teraz nie otrzymał, byłoby 
to raczćj skutkiem komentarzy, uczynionych

fi rzez dzienniki na końcu tego przesilenia o po- 
ączeniu, w  jakiem mianowanie to z cofnię­

ciem dymissyi zostawać miało. Mimo to wieł-
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ką w  prassie p r ze w i d z i e ć  m o ż n a  b u r z ę ,  skoro 
M a rg rab ia  Da lmacy i  os ta tecznie Pos łem vv 
W i e d n i u  m i a n o w a n y  zostanie.

W s z y s c y  z n a k o m i c i  i r o z s ą d n i  m ę ż o w i e  g a ­
n i ą  m o c n o  r ed ak c yą  « R e v u e  de  P a r i s « ,  iż s ł u ­
cha j ą c  r a d  P a n a  A l f r eda  M u s s e t a ,  umie śc i ła  
k o m e n t a r z  d o  t y l o k r o t n i e  w s p o m n i a n e g o  ś p i e ­
w u  R e ń s k i e g o .  M o g ł o b y  to b o w i e m ,  z d a n i e m  
i c h ,  w y w o ł a ć  ł a t w o  n i e c h ę ć  p o m i ę d z y  d r a ż l i ­
w s z y m i  m i e s z k a ń c a m i  N ie m i e c ,  k t ó r ą  co t y lko  
p o k o j e m  t c h n ą c y  ś p i e w  L a  M a r t i n a  n i eco  u ł a ­
godz i ł .  W n o s z ą  j e d n a k ,  iż ś w i a t ł a  c zęść  p u ­
b l i c zn ośc i  n i e mieck i e j  t a k o w e  p o j e d y n c z e  w y ­
b u c h y  s tarej  d u m y  w  t ć m  św ie t l e  u w a ż a ć  b ę ­
d z i e ,  w  j a k i e m  się i s t oc i e  ok az a ć  p o w i n n y ,  
t o  jes t  p o c z y t a  je na o d r ę b n ą  c h e ł p l i w o ś ć  m ł o ­
d z i e ń c ó w  b ez  na n in i e j s zego  za s t an o w i en i a .

W c z o r a i  w  p r e f e k tu r z e  S e k w a n y ,  p r z y b i t o  
n a j m n i e j  ż ą d a j ą c e m u ,  r o b o t y  o k o ło  t w i e r d z y  
B i e e t r e ,  na  3 mi l i ony  o s z a c o w a n e .

W y m i e n i e n i  w  A lg i e r ze  j eńcy f r a n c u z c y  z 
z a d o w o l e n i e m  m ó w i ą  o sp o s o b i e ,  w - , a k i  t r a ­
k t o w a n i  byl i  p r z y b y w s z y  do  o b o z u  Ab de lka -  
de r a .  J e d e n  w a c h m i s t r z  od  ż a n d a r m ó w , k t ó ­
r y  rówu i i eź  by ł  j e ń c e m  A b d e l k a d e r a ,  d ług o  z 
n i m  r o z m a w i a ł ;  A b d e l k a d e r  ż ąda ł  od  n i ego  
r a d y ,  w  jaki sp o s ó b  m ó g ł b y  na j rych l ć i  osią 
g n ą c  pokó j .  M ó w i ł ,  że w o i n a  ta m o c n o  go 
m a r t w i  i s k o ń c z y ł  t e n d  s ł o w y :  „ W o j s k a  m o | e  
n i e p o k o n a j ą  F r a n c u z ó w ,  m u s z ą  im  us t ąp i ć ,  
a l e  A f r y k a  jest  d o ść  o b s z e r n ą ,  dos t a r cz y  mi  
o n a  p o m o c y ,  z l r ud z i  wraszą a r m i ę ,  k tó r a  m i ę  
n i edos i ęg n i e .  W y c z e r p i ę  si ły w a s z e .  B ó g  r o z ­
s t r z y g n i e  m i ę d z y  n a m i ,  a s p r a w a  m o j a ,  k tór e j  
s ł u s z n o ś ć  l udy  m o j e  u z n a j ą ,  od n i e s i e  n a k o n i e c  
z w y c i ę z t w o . "

A n g l i a .
O b r a d y  p  a r  1 a m e  n t o w  e. I z b a  w y z -  

s z i .  P o s i e d z e n i e ,  d,  11.  C z e r w c a ,  bil  
w z g l ę d e m  uz da tn i e n i a  ż y d ó w  do  p r z y j m o w a ­
n i a  u r z ę d ó w '  m u n i c y p a l n y c h ,  gdy  u n i ch  o- 
ś w i a d c z e n i e  w  mie j s ce  zaż ąd an ć i  od  ch rz e ś c i an  
p r zy s i ęg i  m a  by ć  d o s t a t e c z n e m , p r zy  t r z e c im  
p r z e c z y t a n i u  w ię k s z o ś c i ą  98 g ł o s ó w  p r z e c i w  
64  o d r z u c o n o .  B i sk u p i  m i a n o w i c i e  z t ego  
p o w o d u  o ś w i a d c z y l i  się p r z e c i w  t e m u  b i l o w i ,  
ze  żydz i  C h r y s t u s a ,  za  o s zus t a  p o c z y t u j ą ,  a 
ś w i e c c y  ' L o r d o w i e  t o r y s o w s c y  z t e g o ,  fż 
W  b i l u  t y m  p i e r w s z y  k ro k  d o  p r z y p u s z c z e n i a  
ż y d ó w  d o  p a r l a m e n t u  up a t r u j ą .  V\ n i e s ion y  
p r z e z  L o r d a  B r o u g h  a , m a  bil  o  zn i e s i en iu  
k a r y  śm ie r c i  za o s ł a w i e n i e ,  z f a ł s z o w a n i e  s t ę ­
p i a  i k i l ku  i n n y c h  p r z e s t ę p s t w  p o  r a z  d r u g i  
p r z e c z y t a n o .  N a  p o c z ą t k u  p o s i ed ze n i a  o ś w i a d ­
czy ł  L o r d  M e l b o u r n e  na  za p y t a n i e  M a r g ra b i  
L o n d o n d . e r r e g o ,  iż P o s ł o w i  angi e l śk i e tpu  
w  M a d r y c i e  p o l e c o n o  d o m a g a ć '  s ię u  r z ą d u  
h i s z p a ń s k i e g o ,  a b y  u z n a n e  j u ż ,  j ak  w i a d o m o ,

r o s z c z e n i a  o f i c e r ó w  b y ł e g o  ang i e l sk i ego  l e g i o ­
n u  n a k o n i e c  z a s p o k o j o n o .

Z  L o n d y n u ,  d n i a  12. C z e r w c a .
U w a g a  p ub l i c z n o śc i  z w r ó c o n a  o b e c n i e  na 

ok ręg i  o b io r c z e  i p o j e d y ń c z y c b  o b i o r c ó w .  
O b y d w a  w ie lk i e  k l u b y ,  ka r l t ońsk i  dla  T o r y -  
s ó w  i r e i o r m i s t o w s k i  d la  W h i g ó w ,  ma ią  s w o ­
je  k o m i t e t y  i s w o i c h  a g e n t ó w ,  k t ó r z y  po  c a ­
ł y m  k ra j u  s w e  z w i ą z k i  u t r z y m u j ą  i s t r o n n i ­
c t w o m  s w o i m  w s z ę d / . i e  r a d ą  i p i e n i ę d z m i  d o ­
p o m a g a j ą .  W i e l u  c z ł o n k ó w  t er aźn i e j s ze j  I z b y  
niższei  w y s t ę p u j e  t e r a z  l ub  s t ar a j ą  się o o b r a ­
n i e  ich w  i n n y c h  mi e j s cach .  G ł ó w n e  w i ę c  
z a t r u d n i e n i e  po l ega  na  w y b r a n i u  i n n y c h  k a n ­
d y d a t ó w  w  i ch  mi e j s ce .  T a c y  n o w i  k a n d y ­
dac i  t ę  ma j ą  ko rzy ść ,  iż o sob i ś c i e  w y s t ę p o w a ć  
m o g ą ,  p o d c z a s  gdy  t e r aź n i e j s z yc h  c z ł o n k ó w  
ciągl e jes zcze  p a r l a m e n t  z a t r z y m u j e .  Za  t y c h  
w i ę c  k o m i t e t y ,  ile m o ż n o ś c i ,  n a  m i e j s c a c h  
p r acu j ą .  P o m i ę d z y  i n n y m i  t ak że  c z w a r t y  syn  
O C o r m e l l a ,  D a w i d  z im ien i a ,  p o  r a z  p i e r w ­
szy  jako  k a n d y d a t  w y s t ę p u j e ,  ( d o w n e m  z a ­
t r u d n i e n i e m  T o r y s ó w  jes t ,  gdz i e  się t o  t ylko 
da  u s k u t e c z n i ć ,  p o z y sk a ć  d la  s i ebie  K a r t y s t ó w ,  
a l bo  t ś ż  u l t ra  l i bera l is t ę  p r z e c i w  u m i a r k o w a ­
n e m u  l i bera l i śc i e  w y s t a w i ć , ab y  z t a k o w e g o  
r o z d z i a ł u  dla w ł a s n y c h  k a n d y d a t ó w  k o r z y ś ć  
o s i ągnąć .  W i e l k i e  s u m m y ,  p u s z c z o n ć  p r z e z  
w y b o r y  w  ob i eg ,  k o r z y s t n e m i  się późn i e j  d la  
h a n d l u  w e w n ę t r z n e g o  i r ę k o d z i e ł  s t a n ą ,  ale 
w  c h w i l i ,  gdz i e  f u n d u s z e  z s k ł ad ek  g o r l i w ­
sz y ch  poli ty k ó w  i o d  k a n d y d a t ó w  po  w ię k s z e j  
czę śc i  p r z e z  p o ż y c z k ę  ś c i ągane  b y ć  m u s zą ,  
w  w s z y s t k i c h  o d n o g a c ł i  h a n d l u  w i e l k a  s t agna-  
cya  p o w s t a j e ,  k tó r a  b i e dę  p o m i ę d z y  f a b r y k a n ­
t a m i  w z m a g a  i o  t y l e  M i n i s t e r y u m  p o m o c n ą  
s ię s t a je ,  a le  z d rugi ; ) ’ s t r o n y  t akże  u b y t e k  
w  d o c h o d a c h  s k a r b o w y c h  za so bą  poci ąga .

K o n c e r t  p o ł ą c z o n y  z  r ep r eze iy t acyą  d r a m a ­
tyczną ' ,  d a n y  dn i a  7 C z e r w c a  w  w s p a n i a ł y m  
p a ł a c u  X ięc i a  S o u t h e r l a n d  n a k o r z y ś ć  w y ­
c h o d ź c ó w  p o l s k i c h ,  w  k t ó r y m  o p r ó c z  
P a n n y  R a c h e l  n a j z n a k o m i t s i  w  L o n d y n i e  zn a j ­
du j ą c y  się a r t y śc i  i a r t y s t k i ,  j ako t o :  L a b l a ch e ,  
R u b i n i ,  B a l i e ,  D o r u s  G r a s ,  S z c z e p a n o w s k i ,  
’V ie u x t e m p s ,  G o d e f r o i d ,  Liszt ,  B e n ę d i k t j  Mi ss  
A de l a i de  K e m b l e  ( k t ó r a  po  r a z  p i e r w s z y  p r z y  tej  
s p o s o b n o ś c i ,p r z e d  p u b l i c z n o śc i ą  angi e l ską  w y ­
s t ą p i ł a )  udz i a ł  miel i ,  p r z y n i ó s ł  c zys t e go  d o c h o d u  
p r z e s z ł o  1000 f«mt. s z t - ( 40 ,0 00  z ł p . )  N a w e t  
K r ó l o w a  chc i a ł a  b y ć  o b e c n ą ,  a le  —  p o d ł u g  
M o  r  n  i n g  - B  e r a I d a —  z a s t a n o w i w s z y  się 
n i e c o ,  ze  w z g l ę d u  na  p o l i t y c z n y  s t o sunek  
ł y c h ,  n a  k o r z y ś ć ; k t ó r y c h  k o n c e r t  t e n  dawa no ' ,  
w  d o n m  zost a ła .  -— P r z e s z ł o  500,  o só b  z n a j ­
w y ż s z e :  s z l ach ty  . b y ł o  o b e c n y c h ,  m i ę d z y  rii.e- 
roi i N i ąźę  Sus sex  z  m a ł ż o n k ą  s w o j ą ,  X i ę ż n ą  
Inv e r n es s .
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K o n t r - A d m i r a ł  S i r  Wi l l i am P a r k e r ,  m a ją ­
cy objąć d o w ó d z t w o  nad flotą chińską,  od p ł y ­
n ą ł  na pok ładzie okrę tu  G r e a t  L i v e r p o o l  
na  m o r z e  Ś r ó d z i e m n e ,  skąd m o r z e m  c z e r w o  
n e m  dalszą p o dr óż  do Indyi  W s c h o d n i c h ,  od 
będzie.  Z tego  zda rzen ia  korzysta ł  także s i r  
U.  Po t t i r ige f , k tó ry zastąpi Kapi t ana Elliot.  — 
W e d ł u g  r a p o r t ó w  z Valparaiso z dnia 27. L u  
t eg o ,  w  L i m a  ws zys tko  by ło  spokojnie,  zaś 
C u z co  G enera ł  San K o m an  uśm ie rzy ł  kont r -  
r e w o l u c y ą  na korzyść  P u ł k o w n i k a  Viranco 
podn ies ioną.  Je s t  nadz ie ja ,  że w k r ó t c e  w  ca 
ł e m  P e r u  pokó j  zakwitnie .

K r ó l o w a  w y p r a w i ł a  onegdaj  w  pałacu 
Buc k in gha m drugi św ie tn y  bal. O p r ó c z  cz łon­
ków- rodziny  panu jąc e j ' i  ciała dyplomatyczne-  
p o ,  było t am 15 Xiążąt ,  11 X ię ż r i , — 17 M a r ­
g r a b i ó w ,  14 Margrab in  61 H r a b i ó w ,  50 Hra 
b i n ,  37 V ic e  H r a b i ó w  23 V i c e - H r a b in ,  91 
L o r d ó w  i 209 d a m  — o pr óc z  tego m n ó s t w o  
niezl i czone osób innych  płci obo je j ,  K r ó l o w a  
ro zpo cz ę ł a  bal  kad ry le m z Xięc iem J e rz y m  
C am br id ge .

For tep ian is ta  Liszt  za w czo ra j sze j  nocy w y ­
pad ł  z p o w o z u ,  k tó ry się w y w r ó c i ł  i z w i c h n ą ł  
rękę.

B e l g i a .
Z B r u x e l l i ,  dnia 11. ( ze rw ca .

M e s s a g e r d e  G e n t  donosi  z Lille ( w  F r a n -  
cyi)  z d. 9. rn b . ,  że t amż e  wi e lk ie ,  w  o p a ­
c t w i e  Loos zna jdu jące się w ię z ie n ie ,  w  k t ó ­
r y m  1708 w i n o w a j c ó w  się z n a j d o w a ł o ,  przez  
tychże  po dpa lo ne  w  pe rz ynę  o b r ó co n e  zostało.  
O k r u t n e  obejście się,  jakiego w i ę ź n i o w i e  o- 
s t atniemi  czasy d o z n a w a l i ,  było zapew-ne p o ­
w o d e m  do  tego niecnego czynu.  VV szakże 
p lan  o tyle się nie p o w i ó d ł ,  że załoga i g w a r -  
dya n a r o d o w a  w  Lille natychmias t  u t w o r z y w ­
szy wie lki  c z w o r o b o k  około o p a c t w a ,  każ de ­
go t r u p e m  s ła ł a ,  k tó r y  z dziedz ińca  uciekać 
chciał .  By ła to  ok r o p n a  scena ,  z lednej  s t ro ­
ny s t r asz l iwy  p oż a r  a z drugiej  śmiercią od 
graźające od py cha n ie  w y m y k a j ą c y c h  się w i ę ­
źn ió w.  — K rz y k  i zamięszanie p rze cho dz i ły  
w-szelkie w yo b ra że n i e .

* N i e m e  y.
Z H a m b u r g a ,  dnia 9. C z e r w c a .

(Gaz.  P o w s z ) — j a ko w ia d o m o ś ć  w  obe-  
cnćj  chwil i  ba rdz o  w a ż n ą  donoszę  P a n u ,  że 
L o r d  P a lm er s to n  układ  z mias tami  hanzeatyc -  
k iemi  r a ty f ikować  się w z b r a n i a ,  p o n ie w a ż  
M in i s t r ow ie  w  s w e m  te raźn ie j szem po łożen iu  
odpow iedz ia lno śc i  za zmia nę  t a k o w ą  w  akcie 
nawiga cv inć j  pod jąć  się nie mogą ,

Z H a n o w r u ,  dnia 6. C z e r w c a .
Mieszkańcy stolicy m ocno się niepokoją c h o ­

ro bą  K r ó l o w e j ,  k tó r a  zdan iem d o k t o r ó w  n ie ­
bezp ieczne p r zyb ra ł a  oznaki.

S z w a j c a r y  a.
A a r g a u .  — G a z e t a  b a z y l e j s k a  p o w i a ­

da w  dość ob sz e r n y m  ar tyku le:  „ P o d  w’Zglę- 
dy s p r a w y  k la s z t o r ó w  u t rzymują  się t e raz 
d w i e  sotue sp rzeczne  u s t a w y :  uc h w a ła  aar -  
gauskiej  Wie lk iej  Ra d y  z d. 13. Stycznia i u-  
c h w a l a  z w i ą z k o w e g o  Sejmu z d. 1. K w ie tn ia .  
J e d n a  z nich znosi k lasztory w  Aargau,  d ruga 
za ich u t r z y m a n ie m  obsta;e.  O  te w ię c  u- 
c h w a ł y  cho dz i ,  nie zaś o u l t r a mon tan i s mus  i 
"po l i tykę kulturycc; o to chodz i ,  czy po je d y n­
czy Kan ton moż e  u c h w a ł y  z w ią z k u  n iw e c z y ć  
i p rzez to pokój  całej S zw a |c a ry i  i tyle jej p o ­
t r zebny  pokój  rel igijny naruszać ,  lub czy Ś zw aj -  
carya m a  jeszcze dosyć siły do u t rzym ania  p o ­
w a g i  zw ią z k u  p r z e c i w  s a m ow ol no śc i  lednego 
kantonu .  Pytanie  to jest p y t a n i e m  ż y c i a  
d l a  p o l i t y c z n e g o  b y t u  S z w a j c a r y i  i 
t a k  je też m o c a r s tw a  zagran iczne pojmuią .  —  
Aargau  o d w o l u  e się t eraz od źle z a w i a d o m i o ­
nego  do lepiej z a w i a d o m i o n y m  być  ma jącego  
zwią zku .  D z i w n e  z jawisko!  A ar g a u ,  m io t a ­
n e  namiętnośc iami  i p o d ł ug  tych  w y ro ku ją c e ,  
chce za d ob rze  z a w ia d o m io n e  u c h od z ić ;  Z w i ą ­
zek i Se jm,  p r zez  d w a  miesiące r zecz  całą z 
z z imną  r o z w a g ą  p o d  ro zb i ó r  b io r ąc e ,  ma ją  
b yć  źle zaw ia d o m io n e .  Gzegoź się jeszcze o 
w y p a d k a c h  aargauskich nauczyć  m o ż n a  b y ło ?  
Gdzież są n o w e  d o w o d y ,  gdzież zb ro dn ię  sta­
nu  k l a sz t o ró w  u za sa dn i on o ,  gdzież jaki d o k u ­
m e n t  p e w n y  p r zy to c zo n o ,  coby  opinią  pu b l i ­
czną zmien ić  mógł  ? M ę ż o w i e  z taką r o z w a ­
gą rzecz  rozb ie ra  ący i tyle dla Aargau p o b ł a ­
żający,  ma ją  obecnie  w y z n a ć :  T a k  A a r -
g a w c z y k o w i e ,  postąpi l i ście sobie m ą dr z e ,  
os t rożn ie  i z r o z w a g ą ;  m y ,  S e | m ,  W i e l ­
kie B a d y ,  byl iśmy  n i e ro z t r o p n i ,  n i e roz ­
w a ż n i  i zanad to  pop ęd l iwi  ? G d y b y  to 
istotnie nas tąp i ło ,  gdyby  j e d e n  k an t on  
m ó gł  całą S zw aj c a r yą  zas t r aszyć ,  czasby był  
K o n s t y t u c j ą  z w i ą z k o w ą  w  kąt  w r z u c i ć  i d o ­
świa dc z ać ,  jak i bez konstytucyi  do ł adu  dojść 
m o ż n a ,  lepiej b o w i e m  ż a d n e g o  nie m ie ć  u- 
k ładu,  jak z e r  w  a ny.«

T u r c y a.
Z K o n s t a n t y n o p o l a ,  d. 26. Maja.

(G az .  P ow sz .)  — Z łoż ony  n iespodzianie z 
u r z ę d u  p a i ry a rc ha  grecki  jest t y mż e  samym,  
k tó r y  p r ze d  d w o m a  laty nas tąpi ł  w  miejsce 
t ego,  k tórego  z p o w o d u  oparc ia się w s z e lk im  
m a ł ż e ń s t w o m  mi es za ny m na  w y s p a c h  J o n -  
skich za w s t a w i e n i e m  się Lo rd a  Por isonby 
odda lono.  Z w iąz k i  jego z p o d e j rz a n e m  d u ­
c h o w i e ń s t w e m  na górze  Athos  p o z b a w i ł y  go 
zaufania d y w a n u ,  a bardziej  jeszcze osta-
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tnie wypadki na Kandyi i po prowincyach  
gdzie G r e c y  co ra z  ba rdz iej  się bun tuję .  R a ­
z e m  z n im  o s ł a w io ny  p r zez  intrygi  sw oj e  F a -  
na r io t a  Ar i st achi  z pa t r i archa tu  odd a l o ny  z o ­
stał. T e ra źn ie j szy  pa t r ya rch a ,  A n t i m o s ,  p r z y ­
r z e k ł ,  źe ws zys tk i ch  greckich  R a j a s ó w  w  
w i e r n o ś c i  i po s łu szeńs twie  dla S u ł t ana  u t r z y ­
ma .  W y p a d e k  t en w  ś ród  obe c n y ch  okol i ­
czności  w a ż n y ,  G r e k ó w  b ar d z o  zamieszał .

Rozmaite wiadomości.
N er .  10. "Dz ienn ika  m ó d  paryskich" ,  w y d a ­

w a n e g o  p rze z  T o m a sz a  Kulcz yck ie go ,  za w ie r a  
p r ó c z  m ó d ,  nas tępujęce  a r ty ku ły :  1) Pan Ryś.  
2 )  P iosnka kalab ryj ska,  J .  hr.  D R. 3 )  P ę ­
czek  r ó ż y ,  po wieść .  4) Tea t r .  5) Rozmaitośc i .

P o g r z e b y  u  C h i ń c z y k ó w .  — Anglicy 
w  ostatniej  w y p r a w i e  p r z e c iw  C h i n o m ,  d o ­
noszę  n a m  m ię dz y  inne mi  co nas tępuje :  Mie­
szkańcy w y s p y  C z u ź a n u ,  k tórę Angli cy  w  p o ­
siadłość zajęl i ,  nie g rzebię s w y c h  umar łych ,  
lecz z ł o ż y w s z y  ciało w  d r e w n i a n e j  t rumnie ,  
Stawiaję  t a k o w e  w  p r z y je m n e m  miejscu pod  
g o ł e m  n ie be m  na ziemi poś ró d  d r z e w  i k w i a ­
t ó w ,  najczęściej  w  ogrodz ie  niedaleko  domu .  
T a k i e  t r u m n y  zna jdo wal i śm y p r a w i e  p r zy  
w sz y s tk ic h  d o m a c h ,  do k t ó r y c h e ś m y  w s t ę p o ­
w a l i ,  a gdy nas czaszem zebrała  chę tka  o t w o ­
r z y ć  je ,  w idz ie l i śmy  u m a r ł y c h  u b r an y c h  jak 
za  życia ,  z ty t on ie m i fajkę na p ie r s i ach ,  a z 
c h l e b e m  i r yże m u g ło w y.

D o b r o c z y n n o ś ć  m i m o  c h ę c i .  —  P o d ­
czas sp r ze da ż y  f a n t ó w  na d o ch ód  ubogich,  
odby te j  n i e d a w n o  w  P a r y ż u ,  w y r z ę d z o n o  
p e w n ć j  podesz łego  w i e k u  damie  w ie lkę  psotę,  
JByłato w d o w a  po  księciu,  ale r ó w n i e  skępa 
jak i z p r z o d k ó w  s w y c h  du mn a .  Catę g o d z i ­
n ę  z a d a w a n o  sobie wsze lkie j  p r acy  do n a ­
m ó w i e n i a  jej,  aby j a k o w y  ł an t  k up i ł a ,  ale n a ­
da r emnie .  Nakon iec  spost rzeg ła  koszyczek za 
t r z y  franki,  W  czasie gdy  jej tę k o s z to w n ę  
z a c h w a l a n o  ro b o tę ,  j ed na  z dam  spr ze da w aj ę -  
cyc h  f an t y ,  podsun ę ła  jćj pod  łokieć t r zy  b a r ­
d z o  p iękne ,  p o r c e l a n o w e  talerze.  . \ i ę ż na  
z w r a c a j ę c  się ,  t ręci ła  łokc iem o po s t a n o w io n e  
na  s a m y m  końcu stołu talerze,  k tóre spadły i na 
d r o b n e  k aw a łk i  się pot łuk ły .  »Mój  b o ż e ,  m o -  
ścia xięźno!« rzekła m ło d a  dam a  p rzy  stole,  
»co za nieszczęście!  S t łuk łaś  f ant  najpiękniej ­
szy,  lecz masz  sz cz ęśc ie , źe ich tylko t r zy  b y ł o ; 
n ie  zapłacisz wię c ć j  jak 170 f ran ków ."  — »Prze-  
b b g,  aż tyle!* za w oła ła  xiężna z p r ze s t r ac he m ;  
lecz cóż mia ła  czy n ić ,  chcęc  n iechcęc musiała  
b y ć  dobr ocz yn nę .

T e a t r  p o l s k i .
O tó ż  i t e a t r  p o l s k i ! P a n u  V o gt ow i ,  z jakich­

ko lw ie k  ,on  w z g l ę d ó w  t o w a r z y s t w o  polskie 
na  czas S w .  Jański  do nas  s p r o w a d z a , p o dz i ę ­
k o w a n i e  się należy ,  iż nam  Bo gus ław sk i ch .  
O s i ńsk ic h ,  choć  w  odcieniu p r zy pom in a .  T o ­
w a r z y s t w o  P.  Ł oz i ńsk iego ,  k tó re p rócz  p a ń ­
s t w a  Łozińsk ich i p.  W in n ic k i e g o  samy ch  n o ­
w y c h  dla nas a k t o r ó w  mieśc i ,  po  ró żn y c h  
miej scach k r ó le s t w a  Po l sk iego ,  międ zy  irine- 
mi  dość d ługo  w  P łocku  p r z e d s t a w y  s w e  d a ­
w a ło .  M e io d ra m a  „Bied ny  r y b a k ’’, na ś la do ­
w a n i e  z f r a nc u z k i eg o , p r ze z  Kassyanowicza ,  
jest u t w o r e m  m i ł y m  za w ie r a j ęc y m  w ie l e  
w z n i o s ł y c h  ludzkość  ogarnia jęcych myśl i  i 
gdyby  nie r o z w le k ło ść  pochodz ęc a  szczególniej  
z  o po w ia d a n ia  publ iczności  tego  co p r z e d  
c h w i l ę  w id z i a ł a ,  lub z p o w t a r z a n i a  m n ó s t w o  
ra z y  uczuć z a d z i w i e n ia ,  sz tuczka ta do  naj l e­
pszych  po l i czonęby  b yć  mogła .  J ę z y k  dość  
czysty,  w y j ę w s z y  w y r a z y  jak ru d le  zamias t  
w i o s ł a ,  p i e rw sz eg o  l epszego zamias t  kogo ­
k o l w i e k  Łędź ;  w y s ta w i e n ie  w  ogólności  d o ­
b r e ,  w y p a d a  tylko w y m a w i a ć  czyścićj po p o l ­
sku ,  zamiast  żadnego nie w o l n o  w y m a w i a ć  
żadnego .  — C zy s to  n a r o d o w y  u t w ó r  "Ant on i  
i Ąntosia«,  jędrniej  w y s t a w i o n y  został .  P.  
Winn ick i  w  roli fu rm a n a  Kry s / t ^ f a  daleko by l  
l epszym niż jako M or ys ,  kolonista (M au ry cy ,  
osadnik) ,  r ó w n i e ż  P. Krzesiński  daleko le­
pszym  był  jako Z y l ó w k a ,  niżeli s i e rżan t ;  P. 
lT in ka u s ,  lubo  zewnęt rzr iośc ię  polskiego sa­
pe ra  nie b a r d z o  p r z y p o m i n a ł ,  w a r t  przec ięź  
za do br a  grę  p o c h w a ł y .  M u z y k a  nie jest o- 
ryginalna p rze z  D a m z e g o ,  jako nalepki  don io ­
s ły ,  przec ięź  mieści  wie l e  p ię kn y ch ,  n a r o d o ­
w y c h  miejsc ;  czysty wiej ski  m a zu re k  na w s t ę ­
pie ogólnie się podobał .  Ś p i e w  k i l kug łosow y 
na Ecossaise Bode go  i j e d n og ło so w y na k o ­
zackie t e mata  naj lepiej  w y k o n a n e  zostały.  
1 ta sz tuka n ie w oi na  jest od obcyc h  w y r a z ó w ,  
jako f u rm a n  zamiast  w o źn ic a ,  sz l a łkamrat  za ­
mias t  cięgły to w a r z y s z ,  przecięź te obcości  ile 
w  osobach  w o źn ic y  i żo łnierza  p rz e b y w a ję -  
cy c h  częs to w  obcyc h  s t r ona ch  sę do p r z e b a ­
cz en ia .— P r z e d s ta w a  cała z zapa łem s p r a w i e ­
d l i w y m  przy ję tę  zos ta ł a ;  w i d o w n i a  też p o ­
m i m o  p o d w y ż s z o n y c h  cen dosyć nap e łn ió n ę  
by ła ,  zw ła sz cza  siedziby drugiego rzę du  nie 
ty lko pcłnościę ,  ale i s t ó s o w n e m  ok l as k iw a­
n ie m miejsc p r a w d z i w i e  w zn io s ły ch  p r zed  
innemi  się odznaczały.  Boda j  zapa ł  nie na  
jednej  lub kilku p r z e d s ta w a c h  się skończył ,  
ale o w s z e m  przez w y t r w a n i e  d ługo  n a m  d r a ­
m a t y c z n y c h  naszych gości zat rzymał .

M. 13.
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O B W  I  E S 2K C *  E ar I  E
D y r e k c y i  G e n e r a l n e j  Z i e m s t w a  w P o z n a n i u .

Przy nastąpionem w  dniu dzisiejszym losowaniu listów  zastawnych, w  termi...^ 
Bożego narodzenia 1841. do funduszu umorzenia w  summie 118,000 Tal. potrzebnych, zostały 
przy zachowaniu formalności praw em  przepisanych, następujące INumera wyciągnięte:

nie

Ot

SŁ

Num.
listu zast. N a z w i s k o •'SJ*

N urn. 
listu zast.

bie­
si;icy.

amor­
tyza­

cyjny.
d ó b r .  j p o w ia tu . -Q

U
£

bie­
żący.

arnor- 
tyza- 
• yjny.

N a z w i s k o  

d ó b r .  I p o w i a t u .

A. M a  fi O O O T a l .
3 10231 13 3453 Lorzęciczki Krotoszyn.

Poznań.
44

2 5 1857 Bolechowo 45
3 13 430 Raszkowo Krotoszyn. 46
4 4 841 Bobrowniki C. Ostrzeszów. 47
5 3 6676 Rieganowo Szroda. 48
6 4 4169 Charcice Międzychód. 49
7 3 5808 Czesławicc Wągrowiec. 50
8 3 5372 Czeluścin Krobia. 51
9 6 726 Dąbrowo Rabimost. 52

10 7 727 dito dito. 53
U 1 2111 Dłusko (Lauskę) Międzychód. 54
12 3 632 Dobrzyca Krotoszyn. 55
13 2 5058 Dziewierzewo Wągrowiec. 56
14 8 100 (iałowo Szamotuły. 57
15 1 1972 Gębice Krobia. 58
16 2 2397 Gogolewo dito. 59
17 4 2399 dito dito. 60
18 ’ 2 779 Gołuń Szroda. 61
19 2 337 Gorzyczki Kościan. 6-2
20 5 1102 Gołaszyn Krobia. 63
21 1 3016 Grzybowódki Gniezno. 64
22 5 7032 Grąbkowo Krobia. 65
23 1 2844 Grodziszczkc, Szamotuły. 66
24 1 1 Gronówko Kościan. 67
25 1 3588 Grzebienisko Szamotuły. 68
26 3 1393 Grobia vel Bucz Kościan. 69
27 2 2763 Jarogniewice dito. 1 70
28 1 1303 Jaromicrz Babimost. 71
29 8 •2294 Jarocin leszew. 72
30 3 2994 Jabkowo W ągrowiec. 73
31 4 5574 Jeżewo Szron. 74
32 12 5582 dito dito. 75
33 5 360 Karczewo Kościan. 76
34 10 3110 Kórnik Szrem. 77
35 16 3116 dito dito. 78
36 4 5709 Kolno Międzychód. 79
37 5 2877 Konarzewo Poznań. 80
38 2 651 Koryta Krotoszyn. 81
39 1 3056 Krocz Czarnków. 82
4ui  £ 3057 dito dito. 83
41 2 668 Kretkowo Września. 81
42 ] 5138 Lcśniewo Gniezno. 85
43

Ł
6151 Łomnica Międzyrzecz. 86

Ludomy 
35101|Łukowo
2 381 Małp i no
11168 Markowice 
7 1657 Miłosław 
81658 dito
5 3848 Modliszetvo
3 988 Morownica
6 991 dito
2 1784 Mszy czyn
3 236 Niniuo
3 6183 Nowydwór
3 37 Nowiec
2 1119 Olbraclicice
4 4953 Olszyna

11 6070 Opatów
3 5727 Orchowo 
2 689 Osiek
2 4157 Ossowasień górna
6 3241 Pamiątkowo 
22444 Płaczkowo
1 5983 Poźarowo
7 1592 Poniec
8 181 Przygodzice

12 185 dito
3 1441 Raszkowo
2 5505 Racadowo
6 2834 Rożnowo 
2 5418 Rogowo
4 552 Rokossowo 
1 5775 Rusko
1 763 Rybno
2 6’280 Sarbia
7 3817 Sierniki 
1 537 Sobota 
36556 Sobotka

10 4049 Sokolniki wielkie 
15027 Srebrnegórki
4 3754 Świątkowo 
8 ^ “  ' ‘

10 
3
5

5264|Szeleje wo 
5413jTorzeniec 
3437‘Tuczemp 
3439] dito

Oborniki.
Wągrowiec.
Szrem.
Szroda.
Września.

dito. 
Gniezno. 
Kościan.

dito.
Szrem.
Oborniki.
Międzyrzecz.
Szrem.
Wschowa. »
Ostrzeszów.

dito. 
Mogilno. 
Krobia. 
W schowa. 
Poznań. 
Krobia. 
Szamotuły. 
Krobia.
O dolano w. 

dito. 
dito. 

Pleszew. 
Oborniki. 
Krobia.

dito. 
Pleszew. 
Gniezno. 
Wągrowiec.

dito. 
Poznań. 
ł leszew. 
Szamotuły. 
Wągrowiec.

dito. 
Krotoszyn. 
Ostrzeszów. 
Międzychód, 

dito.
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Num. 
listu zast.l

~a
C

23

bie­
żący.

a ni or. 
t> za- 
cyjn>

d ó b

87 1 2200 Trzcinnica
88 2 206/ W argow o
89 3 2068 dilo
90 7 1901 W ełna
91 1 901 W itkow o
92 2 .902 dito
93 4 904 dito

s k o 

p o w i a t u .

N
r. 

bi
eź

. N
listi

UrS"
0)

'-Q

um.
i zas
a m o r -
t y z a -
c y j n )

Ostrzeszów. 94 2 5246
O borniki. 95 26 6872

dito. 96 3 5456
dito. 97 4 3591

Gniezno. 98 2 3556
dito. 99 13 i 108
dito. 100 4 5147

N a z w i s k o  

d ó b r .  | p o w  i a t u.

W ięckow ice
W ronki
W yganow o
Zembowo
Zieleniec
Zytowiecko
Zydow o

B. ]¥a 500 Tal.

C. ar a 350 Tal.
1 11 1459
2 35 2753
a 12 137
4 16 2506
1 28 1031
( 8 1511
7 13 2815
8 9 975
9 12 327

10 11 689
11 12 34
12 42 869
13 26 2423
14 15 2049
15 11 2532

1 42] 17661
2 12( 1666
3 1557861
4 13 397 (

Chudzice
D ąbrów ka
Dupin
(ió rk i dąbskie 
G rodzisk
G rzybow o wódki
Kamieniec
Łosiniec
Miedzylisie
Markowice
Nowjec
Nekla
Olszyna
Parsko
Pawłowo

Szroda. 16 15 17.97
Poznań. 17 31 1345
Krobia. 18 8 1879
Szubin. 19 15 283
Pleszew. 20 46 800
Gniezno. 21 17 2062
Kościan. 22 51 2179
W ągrow iec, 23 U 1616

dito. 24 15 2393
Szroda. 25 14 1451
Szrem. 26 24 3230
Szroda. 27 122593
O slizeszów . '28 16 518
Kościan. 29 49 113-3
W ągrow iec. 30 912315

« .  ara I O O  T a l .

6;

7
8 
9

10
11
12
13

] 1(4735 
282978 
239540

II.

5
17
82
24
8

17

449
3161
9044

990
2839
7951

Golenczewo
Ju r k owo
Kurnatowice
Kuszewo
Koninko
Łomnica
M ierzewo
Ossowo
Olszowo B,

W rześnia.
Odolanów.
W schow a.
Poznań.

dilo. 
Kościan. 
M iędzychód. 
W ągrow iec. 
Szam otuły.
M iędzyrzecz.
Gniezno.
W rześnia.
Ostrzeszów.

14 51
15
16
17
18
19
20 
21 
22
23
24
25

5
29
29
17
67
68

32 JS
7518
8838
8077
2127
1674
1675

164402
7938
766

309564 
131128

Obiezierze 
Pawłówek 
Poźarowo 
Racadówo 
Radojew o 
Raszkowo 

dito 
Sepno wielkie 
Sokołowo 
Szelejewo 
Staręźyn 
Zydow o

1 9 4936|Babin W rześnia. 9 14 1013 Raków
2 11 4224|Dąbrowo W ągrow iec. 10 5 3133 Raczkowo
3 22 1728|Dom chowo Ostrzeszów. 11 9 1126 Rokitnica
4 6 403jGolęcin Poznań. 12 27 4827 Rusko
5 12 24 i 7|Jarosła wiec Szroda. 13 6 4147 Słaborow ice6 6 4040jKanino Poznań. 14 4 367 W ierzenica
7 11 627|K oryta K rotoszyn. 15 8 767 W olenica
8 10 3875|Myszkowo Szam otuły. i

Pijanowice
Polulice
Popow o Ignacewo
Przedborow o
RaszkOwo
Sędziwojewo
Slępuchow o
Sapowice
Szczepankowo
Stanisławowo
Tłoki
Trzebow o
To karze w
Trzcinnica
W ysoczka

Poznań.
Szamotuły.
Krotoszyn.
Buk.
W rześnia.
Krobia.
Gniezno-.

Ostrzeszów.
W ągrow iec.
Poznań. •
Pleszew.
Odolanów .
Poznań.

IjKrobia.
W ągrow iec.
Gniezno.
Ostrzeszów.
O dolanów .
W rześnia.
W ągrow iec.
Poznań.
Szam otuły.
W rześnia.
Babimost.
K rotoszyn.
Ostrzeszów.

dito.
Buk.

Oborniki.
W ągrow iec.
Szamotuły.
Pleszew.
Poznań.
O dolanów .

dito. 
Cościau.

dito. 
Krotoszyn. 
W ągrow iec. 
W  rześnia.
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iNlfpi. 
listu zast.

b ie - t y z a -  
h cyj cyjny

N a z w i s k o  

d ó b r .  |  p o w i a t u .

N u m . 
listu zast.

b ie ­
żący,

amor­
tyza­
cyjni

N a z w i s k o  1

d ó b r . p o w i a t u .

•*«. Ma 5 0 Tal.
1 3 8 2 9 9 8
i 3 7 3 9 8 1
i 8 1 338
|  2 7 1 2 6 4

Gnuszyno
L iliow iec
Alielęcin
K adojew o

Szam otuły. 5I 21 1 2 0 1 7
M ogilno. 5 1 0 9 2 7 0 0
O strzeszów . 7 2 1 2 0 2 7
Poznań. 4 1 5 (2 7 7 2

Poznaik
Ostrzeszów .
Kościan.
Gniezno.

J F .  M a  8 5  T a l .

| Wschowa. 1 31 41
{Kościan. 1 4 22

9127|K ornato wice 
8215‘Sobiesiernie

M iędzychód. 
Poznań.

Ij 15j83S6|Bojanicc 
2J 28j 182fGorzyczki

“ 7 “ ' " "  p n w y ź s z jc h .  l i s tó w
lżenia 1&41.V., I„S i *  d 1 ? ^  &  T d .  ° J N*" *
ty c h że  w  g o to w iź m e ,  p o d łu g  kursu  p ien iężnego  gie łdy berl ińsk ie j  z^naddafl!0nQlast ^ a r l° ^  
sokości 55- 37. i 312. o r d y n a c j i  k r e d y t o w e j 'o z n f c z o ^ y ^  o d e S  M d d i i k '*m  C0 do " 7 *

m in ie  o z n a c z o n y m ,  z a d o sy ć u czy n ]  ć r i i e "In i d  i'  3 n  a t ^  "  ̂  C ̂  nln ie ,sze™u w y P o w »edzeniu W ter-
d y to w ć j  spodziew  ać się m o g ę ,  źe g o to w iz n a ’ z a  te  I.T ty 7asTa?w n e  w  ka ^
nadal p r o w iz y i  p rzynosić  n ie b ęd z ie ,  o raz  ze  n rzv  nrlzn.V- kassie naszej z łozona ,
w n y c l i ,  p ła tne  i juz. z re a l iz o w a n e  ku p o n y ,  od  kap i ta łu  potrTco™eP zo s ta n 9.Wan,U Z^ '

P o z n a ń ,  dnia 7- C z e r w c a  1841.

- D y r e k c y a  G e n e r a l n a  Z i e m s t w a .

Teatr miejski.
W e  w to r e k  dnia 22. C z e r w c a  1841 d rugie  

polskie p rz e d s ta w ie n ie :  « Te.re.ssa, czyli t r z y ­
dzieści lat c ierpieńn. M e lo d ra m a w  5ciu o d ­
działach.

T eg o ro cz n a  w y s t a w a  p ło d ó w  k u n sz tu  o 
tw a r ta  b ę d z ie :o d  dnia 24. m  ł>., g o d z in y  l i .  
p r z e d p o łu d n io w e j ,  j a k .z w y c z a jn ie ,  w  hote lu  
D re z d e ń sk im . '  • *

P o z n a ń ,  drna 2̂ 1. C z e r w c a  1841.
Sekretarz to w a rzy stw a  p rzy |aciół szfuk nado*

bn y c h  dla W : X i ę s t w a  Poznańskiego. >. ■ 
B, R  e i b  n i 12 .  '

QBV^IESZCZENIE ,
W i e s  Z _ a b jc . |y  n w P p w f ie ć ie  W ą g r ó w ie ć r  

k u n  p o ło z w a j ,  io lm .a ię U m śc i  Hedgoskiej n a leż  
z ę c a ,  b ę d z ie  w y d z ie r ż a w io n a  naj-więcćj dai.fi 
ce rau  na  t r z y  po  sobie n a ^ p , ^  ^

S w . J a n a  r. b. do tegoż w  ro k u  1844 vr t e r ­
m in ie  lc r

d n i a  9. L i p c a  r. b.

o godzin ie  4tńj z p o łu d n ia ,  w  do m u  t o w a r z y ­
s tw a  odbyć  się m a jęcym  _  W szys tk ich  tedy  
chęc  d z ie rża w ien ia  m ających  w z y w a m y  ni-  
n ie jszem  na p o w y ż sz y  t e rm in  z os trzeżen iem  
iz ci tylko do lić.ytacyi- p rzy p u sz cz en i  b ę d ę ’

SSTsóÓ *"™>Z
udo wodnię 7 iż
dosyć tiekyńiić n a d g f  , d z ie r ż a w n y m  za-

. w a r u n k a c h  ’d z ie rż a w n y c h  z a in fó rm o w a ć  
Się m ożna  w  R eg is tra lu rze  naszej.
^ .P ozpań ,  dn ia  8. C z e rw c a  1841.'

D y  r e  k e y  a P r o w i n c y a l n a  Z i e m s t w a .

d z i c l n t a  L o W e t a i i y  • *  ^
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23., 24., 25. i 26. C zerw ca r. b. przed p o łu ­
dniem  od godziny 9tej do 12tćj sprzedawać 
będzie w  h o t e l u  S a s k i m  przy W rocław - 
skićj ulicy drogą publicznej Iicytacyi za goto­
w ą  zaraz zapłatą grubą m onetą przez podpi­
sanego urzędnika, różne białe porcelany, jako 
t o :  imbryczki do k aw y ,  śmietany i herbaty, 
garki, filiżanki, ta lerze, półmiski, asyety, so- 
sy e rk i , w a z y ,  dzbanki do w o d y ,  miednice, 
g łów ki do fajek i różne inne w yroby .

Porcelany w  każdym dniu sprzedawać się 
m ające, mogą na godzinę przed zaczęciem 
aukcyi być obejrzane.

Poznań 1841. F  r  i e d e 1.

M łody żonaty m ężczyzna, posiadający od 
Wysokich osób dobrą rekomendacyą i umie­
jący po niemiecku i po polsku, życzy sobie 
pójść  w  kondycyą na Ś w , Jan  r. b. jako nad­
leśniczy, prowadzający rachunki, lub tćż jako 
aktuaryusz za p rzyzw oitą  pensyą. Bliższą 
w iadom ość  pow ziąść  można w  Hotelu de Saxe.

ieś szlachecka tuż przy Berlińskiej ścielni- 
cy (szo s ie )  tylko kilka mil od Poznania, ma­
jąca przeszło 3000 m o rg ó w  pow ierzchn i,  m ię­
dzy którem r z górą 2000 m o rg ó w  roli pow ię- 
kszćj części 3ciej klassy i przeszło 760 m o rg ó w  
dobrze  zachow anego b o ru ,  kom pletny in w e n ­
ta rz ,  dobre  zabu d o w an ia ,  znaczną gorzelnię 
i t. d. jest n iezw łocznie  do sprzedania z w o l-  
n ć j r ę k i ,  o czem  w yw iedz ieć  się m ożna do ­
kładniej u K  ii n t z I a,
Kom m issjonera  i agenta Nr. 14 ulica Szeroka,

W łość  wieczysto dzierżawna pod Rogoźnem, 
mająca 1340 m órg  gruntu  i piękne budynki, do ­
b ry  in w e n ta rz ,  gorzelnię i propinację, ma 
n iebaw nie  z w olne j  ręki być przedaną. Bliż­
szej w iadom ości udzieli

K ii n t z e 1,
Kom m issjoner i agent Nr. l4 . ulica Szeroka.

Ś w ieże ,  w y b o rn e  hollenderskie śledzie o- 
t rzym ał i przedaje w  słusznych cenach 

Ja n  Ig. M e y e r ,  
p od  liczbą 70. w  narożniku N ow ćj ulicy 

i ulicy sierót.

I g r z y s k a  o l im p i j sk ie .
Dziś w e  W torek  dnia 22. C zerw ca  yy Król. 

ujeżdżalni uzaróyy po raz  p ie rw s z y 1

K adryl i m a n e w r ,  w ykonany  na koniach 
przez trzy damy i trzech m ężczyzn, pod kom- 
mendą C. Gartnera. Po raz p ie rw szy :

D w ó ch  C hińczyków  na d w ó c h  koniach bea 
siodeł. Turecki ogier Ali apportow ać  będzie 
po raz pierwszy żywego koguta.

Początek o samej godzinie J8.
C  G a r t n e r ,  

ujeźdżacz sztuczny i szkolny.

m

o

O
O

m

m
m
w

S. Feli i ISraudaclicr
z T yro lu

polecają podczas teraźniejszego ja r­
marku dpbrany sw ój skład p raw dz i­
w ych  rękawiczek kozich delikatnych 
jako i do prania, tudzież rozmaitych 
gatunków  spodni gem zowych, gummo- 
w y c h  szelek najnowszej m ody , p ra w ­
dz iw ych  w schodnio  • indyjskich c h u ­
stek na szyję i do nosa, osobliwie w  
najlepszym guście halsztuchów  i kra­
w a tó w ,  jako też w pros t  nadesłanych 
najmodniejszych Szwajcarskich chustek 
batystow ych. Skład jest w  podle r a ­
tusza.

#§§§§#!

mo
O

Kurs g i e ł d y  Ber l i ński ej

D nia  19. Czerwca 1S41.
vSto- Na pr. kurant

p?c. papie­
rami

goto­
wizną

Obligi długu państwa . . . .  
P r. ang, obligacye 1830. . • .
Obligi premiow handlu morsk. 
Obligi Kurrnarchii z bież. kup. 
Obligi tyrncz. Nowej M archii dt« 
Berlińskie obligacye miejskie , 
Królewieckie dilo , .
Elblągskie dlto  .  .

. Gdańskie dito w T . • • • . 
Zachodnio - P r. listy zastawne . 
I.isty zast. W .  X. Poznańskiego . 
W sch o d n io  - P r. listy zastawne . 
Pomorskie dito .  .
K ur- i Nowomarch. dito .  .
Szląskie dito • •
O bi. zaległ, kap, i prC . K ur- i No­

w e j-M arch ii . . . . ,

Z ło to  al marco
Nowe dukaty . .  > ,  ,  t
Frydrychsdory  . . .  .  ,  .
Inne monety złote po 5 talarów  . 
GUcootV

4 104 1034
4 101J 101 i

— 824 —
34 ____ mś~m

34 tOŻj 1 0 i|
4 1034 103

34 100
48 _ _

3+ 102 J 40154 1064 105ł
3* 102J 101*
34 103 J 1021
34 103 1024
34 102 j

211
_ — — ,

— 134 13
— *1. 84 .—— 3 4


